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KROTKI WYCIĄG Z SPRAWOZDANIA Z DZIAŁAŃ 
ADMINISTRACJI królestwa POLSKIEGO 

w roku 1840.
( Ciąg dalszy.) 

Zakłady publiczne.
p 1) W administracji pocztowej: otworzono codzienną 

koinmuuikację z Berlinem i Wiedniem.
Oprócz istniejących już , na trakcie Krakowskim, 

zaprowadzone zostały knrjerskie pocztowe karety również 
ua traktach Kaliskim i Poznańskim.

2) Pod zarządem Rady głównej opiekuńczej zosta­
wało publicznych szpitalów, w 1840 roku 54, z których 
11 w Warszawie. Pomiędzy temi, szpital Dzieciątka Je­
zus, w skutek otrzymanej w roku zeszłym od N. Pana 
zapomogi, i zwrócenia na siebie uwagi Jego Cesarskiej 
Mości, doprowadzonym został do zupełnego porządku i 
wygodnego urządzenia.

Do niego przyłączone zostały: Instytut położniczy 
i Szkoła Akuszerek. Ustawa dla obu tych zakładów wraz 
z etatem , wydaną została 9 (12) Stycznia 1810 roku, 
przyczcm wyznaczono zarazem potrzebną na utrzymanie 
ich summę i zarządzono zamieszczenie tejże corocznie 
na ogólnym budżecie dochodów i rozchodów Królestwa. 
Oprócz tego, z rozkazu Najwyższego, urządzony został 
oddzielny dom dla obłąkanych niewiast.

Ukończono budowę nowego gmachu na szpital Sgo 
Łazarza, przeznaczony dla osób słabościami syfilityczne- 
mi dotkniętych.

Po gubcrnjach ukończono budowę dwóch nowych i 
zaczęto stawienie trzech jeszcze szpitali publicznych.

Ruch liczby thorych w szpitalach publicznych w ro­
ku 1840 był następujący:

Pozostało się na rok 1840 . 5,712 osób.
IV roku 1840 przybyło . 21,901

27,613. 
Wyzdrowiało .... 19,347.
Opuściło szpital przed wyzdrowieniem 937. 
Zbiegło . . . . ■ 70.
Umarło ..... 2,715.

Pozostało zatem na rok 1841 ■ • 4,544 osób.

Liczba zmarłych w roku 1839, w stosunku do liczby 
chorych, była jak 1: 9, a w roku 1840, jak 1: 10 1|7. 
Stan lunduszów zakładów dobroczynnych, był następu­
jący :

Z roku 1839 pozostało . , 27,413 rub. sr.
W roku 1840, łącznie zprzeznaczone- 

mi budżetem, 42,416 rubli srebrem.
Było dochodu w ogóle . . 230,939 » »
Wydano............................................... 227.114 » >,
Pozostało na rok 1841 . . 31,208 rub. sr.
3) M urządzeniu więzień, poczyniono wiele ule­

pszeń, przy pomocy funduszów, przez Radę Administra­
cyjną Królestwa przeznaczonych.

Liczba wieżni była następująca:
Łącznie z pozostałymi z roku 1839 i przybyłymi 

w roku 1840.
Obwinionych . . 6,532
Osądzonych . . 4,558

11,090
Z tych :

Przeniesiono do więzień 
karnych głów. . . 2,338

Uwolniono . . 2,486
Wypuszczono po ukończe­

niu kary , . . 2,212
Ułaskawiono . . 147
Umarło c . • 399
Zbiegło .. . 19

7,594
Pozostało na rok 18411

Obwinionych . . 1,636
Osądzonych . . I 860

11,090
Liczba obwinionych w stosunku do ogólnej liczby 

ludności, jest jak 1 : 551.
Kobiety stanowiły 1 j6 część ogólnej liczby więźni, 

a w r. 1839, składały 1|7 cześć.
Pod względem wyznań spostrzegać się daje w ogol­

ił ćj liczbie więźni następujący stosunek:
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Protestantów. . . 1 na 959. 
Rzymsko-Katolików 1 na 569. 
Żydów. . ... 1 na 381.

Na utrzymanie więzień przeznaczono ze skarbu
190,699 rubli srebr.

Oprócz tego fundusze domu za­
robku wynosiły. • • . 15,080 rubli srebr.

W ogóle zaś, po zaspokojeniu wydatków, pozosta­
ło się na 1841 rok, 16,204 rubli srebr.

II. Wiadomości dotyczące oświecenia.

W zdaniu sprawy Ministerstwa Oświecenia narodo­
wego za rok 1840, przedstawionego N. Panu, i podanego 
do powszechnej wiadomości, są zawarte szczegóły o sta­
nie naukowych zakładów Okręgu Naukowego Warszaw­
skiego; samo zaś postanowienie o tym Okręgu, wraz z na­
leżącym do administracji jego etatem, zyskało Najwyższe 
zatwierdzenie na dniu 19 Czerwca t. r.

Zyskał także zatwierdzenie Jego Cesarskiej Mości 
projekt do postanowienia o kursach prawnych , dla mło­
dzieży Królestwa Polskiego utworzonych. Stosownie do 
tego postanowienia, w celu kształcenia kandydatów na 
niższe posady sądowe, otworzono przy warszawskiem gu- 
bernjalnem Gimnazjum Szkołę Prawa, a dla uzdolnienia 
kandydatów do zajęcia wyższych sądowych urzędów, u- 
tworzone zostały, przy St. Petersburgskim i Moskiewskim 
Uniwersytecie, kursa praw Królestwa Polskiego. W osta­
tnich tych zakładach znajduje się w tym celu 60 uczniów 
na koszcie Skarbu będących.

W dniu 31 Sierpnia tegoż 1810 roku, Najwyżej za­
twierdzone zostały, ustawa i etat gimnazjów, szkół ob­
wodowych i elementarnych, do tegoż Okręgu Naukowego 
należących, tudzież ustawa Instytutu gospodarstwa wiej­
skiego i leśnictwa. Zakład ten składa się z dwóch od­
działów: rolniczego i leśnego. Celem ich jest: kształce­
nie zdatnych praktycznych gospodarzy i doświadczonych 
leśniczych. Szkoła wiejska, przy Instytucie będąca, win­
na sposobić na umiejętnych wieśniaków’, owczarzy, go- 
rzelanych i t. p. Ustawa ta wprowadzoną została w wy­
konanie, i wykład przedmiotów już rozpoczętym został.

Na dniu 28 Listopada, zyskał Najwyższe zatwier­
dzenie projekt do ustawy i etatu Gimnazjum Realnego 
w Warszawie.

Najjaśniejszy Pan zważywszy, że uczonym i nauko­
wym zakładom Królestwa zbywa na dostatecznej pomocy 
w książkach, raczył Najłaskawiej obdarzyć je zbiorem 
dzieł, z 13,009 tomów złożonych, z warunkiem,. ażeby 
książki te w połączeniu z warszawską Bibljofeką Rządo­
wą, składały bibljotekę dla szkół Warszawskiego Okręgu 
Naukowego.

Oprócz wyszczególnionych tu główniejszych rozpo­
rządzeń, zgodnie z opinją Namiestnika Królestwa, Naj­
wyżej zatwierdzonym został projekt założenia Niemiecko- 
Rossyjskićj szkoły w W’arszawie.

Ze względu na małą odległość miast Suwałk i Sejn, 
z których , w pierwszem , znajduje się Gimnazjum , a w 
drągiem szkoła Obwodowa, gdy tymczasem cała półno­
cna część gubernji Augustowskiej nie miała naukowego 

zakładu, szkoła Obwodowa z Sejn, do Marjampola prze­
niesioną została.

Zwinięto Gimnazjum w Kielcach i szkołę Obwodo­
wą w Włocławku.

Instytut Głuchoniemych.
W Instytucie Głuchoniemych w roku 1840 było: u- 

clących się obojej płci 77 osób, z liczby tych 2 na ko­
szcie Najjaśniejszego Pana, 18 na koszcie skarbu, 12 u- 
trzymy wanycli z funduszów miejskich miasta M arszawy, 
27 z funduszów ekonomicznych i oliar prywatnych, a 1S 
na własnym koszcie będących.

Instytut A I e x a n d r y j s k i.
W zostającym pod opieką Najjaśniejszej Cesarzo­

wej Jejmości, instytucie Alexanderjskim było w r. 1840:
Nauczycieli różnych nauk i sztuk pięknych, tudzież 

mających nadzór nad wychowaniem 41.
Uczennic, o; ró z przy chodnicli , 95; w liczbie tej: 

Pensjonerek na koszcie N. Paua, N. Pani i Cesarskiej f»-
milji . . • • • • . , 11.

Na koszcie Skarbu ..... 50.
Na własnym koszcie .... 34,

Komitet Cenzury.
Wciągu roku 1840 pozwolono drukować: 

Perjodyczuych miejscowych pism. . 25
Rękopismów ..... 157

Pozwolono sprowadzać z zagranicy:
Perjodycznych pism .... 24
Różnych dziel ..... 31,078 
Zabroniono zagranicznych dzieł, . 9 4
Uległo odmianom . . . 150

W Komitecie cenzury ksiąg hebrajskich, pozwolono 
drukować dzieł 9, w żydowskim i niemieckim języku. Ze 
160 zapisanych z zagranicy, trzy zabronione zostały, a 
sześć uległo niektórym zmianom.

111. W a d o ni o ś c j dotyczące k o m m u n i k a c j i.

Z pomiędzy dróg, które w r. 1839. budować zamie­
rzono, ukończoną została budowa drogi bitej od Zainp- 
ścia do Galicji Austrvjackiej,

Przedsięwzięto budowę 48 loszar drogowych, przy 
traktach : Krakowskim i Kowieńskim.

Utrzy manie zupełnie ukończonych dróg bitych, z fun­
duszów na ten cel assygnowanyeh, zostawało pod dozo­
rem Dyrekcji zarządzającej tym wydziałem; drogi zaś 
zwyczajne kommunikacyjne, utrzymywane były w porząd­
zę , pod kierunkiem kommissarzy Obwodowych. Z po­
między tych ostatnich, nowo przerobiono na drogi bite, 
trzy:

1) Od Mińska do Siennicy.
2) Od Włocławka do Krośniewic.
3) Od Kalisza do Stawiszyna,
Ciągły w roku 1810 stan wysoki wody, nie dozw». 

lał uczynić w robotach hi Iraulicznych pożądanego postę­
pu; jednakże pomimo to, roboty przedsięwzięte dla Ure
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gtilowania koryta i ubezpieczenia brzegów rzeki Wisły, 
wykonane zostały objętości 22,228 slóp.

Na roboty te, oprócz robocizny szarwarkowej, wy­
datkowano summę rub. sr. 23,929.

Nadmienić przytein wypada, że właściciele nadbrze­
żnych gruntów, cziijąc całą pożyteczność robót, mają­
cych na celu zabezpieczenie ich osad od niszczących za­
lewów, chętnie przykładali się ze swej strony do tych 
robót wszelkiemi wieli mocy będącemi sposobami, jako 
to: udzieleniem materjałów i t. p. Rozpoczętą na rze­
ce Wieprzu budowę wiszącego mostu, ciągle kontynuo­
wano.

Wydatki na budowę i utrzymanie dróg bitych, tu­
dzież inne koszta , w wydziale Zarządu kommuuikacji, w 
roku 1840, wynosiły 928,938 rubli sr.

(Dalszy ciąg nastąpi.)

UPRAWA WINA.

(Podług J. G. Bobnemahw. )

(Ciąg dalszy i dokończenie.)

O sadzenia winnych szczepów na miejscu 
otwarłem lub około drzewa.

Chcąc winne szczepy na miejscu otwarłem , albo 
przy drzewie, przy altanach, piramidach i t. p. zasadzić, 
trzeba z niemi właśnie tak postępować sobie, jak dotąd 
opisano. Albowiem i tamże właśnie tak dobrze, jak przy 
budynkach i murach, udają się, tylko Że winogrona pó­
źniej dojrzewają, a majowe przymrozki prędzej im za­
szkodzić mogą, ponieważ na większy powietrza przewiew 
są w ystaw ione. Wyniosłe drzewa z długiemi, gołemi 
i rozłożystemi gałęziami, są właściwe do tegoż najzda­
tniejsze. Niższe przeciwnie z wielu gałęziami krzewiste- 
mi nie są wcale na ten cel przydatne; albowiem odbierają 
szczepom winnym za wiele słońca, a ich latorośle nie 
mają dosyć przestrzeni pod gęsto rozliścionemi drzewa 
gałęziami. W ogólności dobrze uczynimy, zwłaszcza jeśli 
korzenie drzewa leżą nieco pod wierzchem, gdy szczep 
w:-ny nie za blisko drzewa, lecz na jeden do dwóch 
łokci s- 1 nregoż odległości zasadziwszy, gałąź długą al­
bo winną macicę pod ziemią w rynnie wązkiej aż do sa­
mego poprowadzimy drzewa. A szczepu winorośle mo­
żna tutaj łatwo przymocować, gdy na pół łokcia odle­
głości mocne do drzewa przywiąże się łyko, a do tegoż 
dopiero winorośle sjabszemi przypną się łyczkami. Jeżeli 
zaś winne szczepy na otwarłem zupełnie stoją miejscu, 
trzeba je około powijanych w ziemię palów i przytwier­
dzonych do tychże tyczek czyli łat poprzecznych przy­
mocować.— Altany jednak czyli chłodniki winne należy 
dosyć wysoko i piramidalnie stawiać, albo je też w razie 
przeciwnym bardzo stromym z dwóch stron opatrzyć da­
chem. — Ktoby atoli winogrona stojącego na miejscu o- 
twartem szpaleru długiego do wczesnej doprowadzić ze- 
«.hciał dojrzałości, musiałby po za tym szpalerem od stro­

ny północnej mocne i długie wbić pale, a na tychże u- 
rządzoną z grubego papieru albo cienkiej tektury czyli 
pappy czarno-pokostowanej ścianę zasłaniającą zawiesić 
Za pomocą haczyków z drótu mocnego. A takiego para­
wanu, byleby go przechowywano dobrze, przez lat wiele 
używać można.

Środki od późnych w m. Maju i Czerwcu 
p rzypad aj ą c y c h przymrozków ochraniające.

Przeciw takowym szczepu winnego nieprzyjaciołom, 
to jest: przeciw późno w m. Maju (w dni śś. Pankrace­
go, Serwacego i t. d.) i Czerwcu zdarzającym się jesz­
cze przymrozkom, wprawdzie mało tylko niezawodnych 
środków ochronnych. Albowiem po części niewierny pe­
wno, kiedy mróz takowy nastąpi, a chociażbyśmy z innej 
strony i wiedzieli o tein, nie można przecież okrytych 
już latoroślami i winogronami szczepów, nie zadając im 
szkody znacznej, odejmować od szpaleru i składać na 
ziemię celem ich nakrywania. Najskuteczniejszym atoli 
byłoby zaiste środkiem, gdybyśmy na wieczór przed tą 
nocą, w której z chłodnego powietrza wieczornego łub 
innych oznaków domyślamy się przymrozków, szpalery 
ponakrywali grubein płótnem, powleczouem czyli podszy­
tem bibułą z obróconej ku szczepom winnym strony. To 
przykrycie trzebaby tedy gwoździami i haczykami ostro­
żnie przypiąć do budynku. Byłoćby to wprawdzie nie- 
tylko kosztowne, lecz i mozolne, zwłaszcza przy' szpale­
rach wielkich; jednakowoż byłaby taka przeciw mrozowi 
ochrona już wystarczającą o tej porze. Wszelako przy 
niewielu, a osobliwie przy nizkich szczepach winnych, 
nie powinnoby być oboje, tak koszt, jako i mozół, tyle 
znuczącem, ileby natomiast pożytek z nakładu tego mógł 
uczynić; albowiem przez jeden mróz wiosenny slradatny 
nietylko winogrona na rok bieżący, lecz i latorośle nawet 
będą słabe , które następującej jesieni tylko na uc.nkt i 
i krótkie ramiona będzie można przyrżnąć, a zatem roku 
przyszłego albo wcale żadnych, albo też bardzo mało tyl­
ko i chude wydadzą winogrona. Bo chociaż zmarzłe 
szczepy wnet wypuszczą znowu, nie tiabiorą jednak wzro­
stu dosyć pomyślnego, a zatem będzie rzecz najzbawien- 
niejsza, gdy przed jesienią nic nie rozpoczniemy około 
nich, lecz wszystkiemu, co pomarzło, pozwolimy, iżby sa­
mo powoli zwiędło i pospadało. — Niektórzy ogrodowi 
też jeszcze radzą, aby wieczorem pierwej, niżeliby we­
dług skazówek przyrodzonych miał nastąpić przy mrozek, 
beczki i wanny' z zimną wodą studzienną tuż pod win­
nym popostaw iać szpalerem, a ten sposób ma osi szpa­
leru do siebie mróz przeciągać. — Jeszcze ina być lepiej 
i skuteczniej, gdy po nad szpalerem przywiązane powró­
sła końcami swemi dolnemi włożą się w naczynia z wo­
dą, a tamże pokładzionemi na nie kamieniami przymocu­
ją. —- Najtrudniejszćm byłoby zapewne kadzenie, co tu i 
owdzie po winnicach zwykle czy nią , to jest: przecha­
dzać się noc całą tam i sam kolo szpalerów l fajerką 
pełną żarzących i kurzących się węgli.
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WIADOMOŚCI HANDLOWE. 

ZBOŻE.
Londyn, 19 Lipca. — Kleiłyśmy ostatni nasz, ra­

portu kładali, pogoda biła niezmiernie zmienną i dawała 
powód do obaw o zasiewy; te obawy jednak wkrótce /.ni­
kły, ponieważ deszcz ustał i pogoda od tego czasu jest 
tak piękną jak tylko żądać można. Zboże które przez 
deszcz i wiatr pokładło się, odzyskało na powrót siłę i 
postawę wzniosłą, a zatem wilgoć była raczej dobroczyn­
ną niż szkodliwą. W’ takim stanie rzeczy przypuszczać 
można, że zbiór pszenicy będzie nieco obfitszym niz 
mógł śmy się niedawno jeszcze spodziewać, bo pomimo 
rząd kosi i kłosów pogoda w zeszłym miesiącu była, tego 
rodzaju, że mogła wiele się przyłożyć do pokrycia spo­
dziewanego deficytu, i obecnie kłosy są długie, gęste i 
dobrze napełnione.Ale przy wszystkich tych korzyściach 
i nadziei trwania pomyślnej pogody od dziś aż do koń­
ca żniw, wątpimy jednak żeby zbiór doszedł do śre­
dniej obfitości, uważając nas zkody jakie ziarno przy za­
siewie przez zbyt przemoczoną ziemię, a później przez 
gwałtowne deszcze i szarańczę poniosło, doliczywszy do 
tego szczupłe zapasy nietylko u nas ale i w większej 
części krajów zbożowych europejskich (bo ilość starej 
pszenicy wszędzie jest nader mała) nie możemy spo­
dziewać się żeky ceny znacznie, a przynajmniej na długo 
zniżyły się, chociaż chwilowj zniżenie ick niewątpliwie 
może być spodziewane, jeśli nie zdarzy się jaka oko­
liczność któraby dała powód do spekulacji.

W ciągu ostatnich ośmiu albo czternastu dni zwięk­
szyły się dostawy pszenicy ze strony producentów, co 
jednak nie jest bynajmniej nadzwyczajnym przypadkiem 
właśnie przed sameini żniwami, albowiem wielu dzier­
żawców zachowuje swoje zapasy aż do późnej pory ro­
ku, w zamiarze doczekania się wysokich cen, które czę­
sto w tej epoce zdarzają się; inni mówią że dla tego 
część swoich zapasów wstrzymują, aby koszty żniwa po­
kryć pieniędzmi zehranemi z tej przedaży. Nie sądzimy 
jednak żeby te powiększone dowozy miały służyć za do­
wód, że powszechne zdanie o śzczupłości zapasów an­
gielskiej pszenicy były zwodniczemu W niektórych bar­
dzo wczesnych okręgach zaczęto już żniwo pszenicy Ta­
lavera i jeszcze przed końcem tego miesiąca znaczna jej 
część w hrabstwach południowych będzie zebraną. Sądzi­
my jednak, że żniwa w całym kraju dopiero koło połowy 
Sierpnia a w północnych hrabstwach nawet pizy najpięk­
niejszej pogodzie jeszcze później nkońezonemi zostaną.

W ciągu ostatniego tygodnia handel zbożowy na 
wszystkich głównych targach prowincjonalnych był nad­
zwyczajnie oziębły, ale ceny pszenicy nigdzie nie zniżyły 
się tak jak w Londynie.

W Szkocji po gwałtownych deszczach i brzydkiej 
pogodzie, nastąpiło mocne słońce, i zasiewy pomyślny 
postęp okazują. To połączone z znacznemi dowozami i 
uiepomyślnemi raportami z .Marklane, zniżyło ceny psze­
nicy na tamtejszych rozmaitych targach o 1 do 2szilin. 
W Irlandji wiele zboża pokładło się w skutku gwałto­
wnych deszczów i wiatrów, ale ponieważ pogoda zna­

cznie się poprawiła, nic można przeto obawiać się zna­
cznych szkód. Ceny w Irlandji nie zmieniły się wcale.

Angielskiej pszenicy otrzymaliśmy w Londynie wcią­
gu tygodnia 6,930 Qrt., które już w poniedziałek zosta­
ły przedanemi ; od poniedziałku bardzo mało nadeszło 
lądem. Ale Z zagranicy przy bywają ciągle wielkie dowo­
zy, które w ciągu ostatnich ośmiu dni wynosiły 43,113 
Qrt.|

ŚREDNIA CENA ŻYWNOŚCI.
Na ostatnich targach Warszawskich i Pragskich płace**; 

■a korzec żyta rubli sr. 2 kop. 97 (złp. 19 g1'. 24); pszenicy r. 
s. 5 k. 46 (złp. 36 gr. 12); jęczmienia r. s. 2 kop. 20 (zł. 14 gr. 
20); — owsa r. s. 1 k. 99 (złp. 13 gr. 8); mąki pszennej 
przedniej r. s. 8 k. 20 (zip. 54 gr. 20J, ordynarnej 6 ćwierci 
r. s. 8k. 27 1/2, (złp. 55 gr. 5), żytniej pytlowej r. s. 4 k. 36, 
(zip. 29 gr. 2), gryczanej korzec r. s. 3 k. 62 (zip. 24 gr 5); kaszy 
gryczanej zwyczajnej r. s. 4 k. 65 (złp. 31 gr. —), drob- 
bnej r. s.7k.88 (złp. 52 gr 16), jęczmiennej ordynarnej r. s. 3 
k. 9 (złp. 28 gr. 14); siana centnar k, 44 (złp. 2 gr. 28);| sło­
my k. 51 (złp. 3 gr. 18); sążeń drew sosnowych r. s. 6 
k. 45 (złp. 43; — wół dobry od r. s. 45 do 36, (od 300 
do 243 złp.); średni od r. s. 35 do 29 (od 235 do 193 gr. 
lichy od r. s. 28 do 21 (od 180 do 140 złp.(; cielęr. s. 2 k. 
13 (zip. 18); (złp. 12 gr. I0J wieprz dobry od r. s. 16 do 13
(złp. ol 108 do 93 gr. 10); średni od r. s. 12 do 10 (złp od
88 do 66 gr. 20), lichy od i*, s. 9 do 7 (od złp. 60 do 46
gr. 20); — masła funt k. 12 (gr. 24); słoniny funt k. IO
(gr. 20); kartofli korzec r. s. 1. k. 4 (złp. 5 gr. ,28);— oko­
wity lOtej próby garniec k. 71 (złp. 4 gr. 22); 6tej próby 
garniec kop. 42 1/2 (zip. 2 gr. 25.)

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.

2592

139 20

74

5 13

14 78

(*) Wartość kuponu kop. 5 1/6.'

1. W E X L
(żądają
R.sjk.

dają
li. sj kDnia 29 Lipca 1842.

Berlin 100 talarów 2 M. .
Gdańsk 100 talarów . , » 2 U
Hamburg 300 m. k. .

zŁ iłl* •
2 M. . 139 50

Londyn lun. sterlin. . 3 M. . 6 26Lipsk 100 talarów 2 M. .
Moskwa 100 rub. sreb. 1 M. . 99
Petersburg ditto . 1 M. . 99
Paryż, 300 franków . 2 M. . 74 25Wiedeń 150 zł. reńskich i 2 M. . 96 30
Wrocław 100 talarów 2 M. . 92 40

2. M O N E T Y
Rossyjskie Imperjały. 5 14
Holend. dukaty nowe. — _

ditto stare ważne . .
Frydrychsdory Pruskie __
Rossy jskic assygnaly . . . . — __
Austrjackie bilety bankowe za 150 złr. __

3. PAPIERY.
Listy zastawne białe, daw. bez kup. (*) . -—
ditto ditto nowe . . . . 14 79
Obligi skarbowe na zł. 1000
Obligacje cząstkowe na zł. 500 • — —


